
Noc Kupały 
 
 
Dziewczę plecie wianek mały, 
z pięknych kwiatów jest on cały. 
Wrzuca go do bystrej wody, 
tam gdzie czeka chłopak młody. 
Gdzieś w paprociach rośnie kwiat, 
co go pragnie cały świat. 
Wszyscy chodzą i penetrują, 
szczęścia w kwiecie upatrują. 
Gdzieś tam w kniejach, gdzieś tam w lasach, 
błysk ogniska sobie hasa. 
Ogień, woda, ziemia, słońce, 
niech te moce są trwające! 
Noc Kupały! Noc Kupały! 
Przodków naszych spadek cały! 

 

 

 


